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Drodzy Siostry i Bracia w Panu, 

pierwszy przystanek naszej podróży, związanej z uroczystym przekazaniem zabytkowych 

dzwonów do parafii ich pochodzenia, prowadzi nas tutaj, do Elbląga, do siedziby diecezji 

elbląskiej i Twojej rezydencji, drogi współbracie w urzędzie biskupim, Ekscelencjo Księże 

Biskupie Jacku Jezierski. Jakże jest to wymowne, że właśnie tak, a nie inaczej zaaranżowała to 

Boża Opatrzność. Byłeś drogi współbracie obecny na spotkaniu inaugurującym nasz projekt 24 

września 2021 r. (Aichtal-Grötzingen). Od samego początku byłeś też zaangażowany w 

przygotowanie dzisiejszego wydarzenia z wielkim jego zrozumieniem i solidarnym wsparciem. 

Niech moje szczere podziękowania Tobie zostaną wyrażone w tym miejscu. 

Dzisiaj możemy świętować powrót historycznego dzwonu do miejsca jego pochodzenia i 

wspólnie dziękować Bogu, że stało się to możliwe. Aktu przekazania dzwonu dokonamy 

później, bezpośrednio przy katedrze, przed pomnikiem Jana Pawła II, wielkiego duchowego 

ojca narodu polskiego. W naszym projekcie "Dzwony Pokoju dla Europy" od samego początku 

przywoływaliśmy wstawiennictwa Jana Pawła II jako potężnego orędownika. Jego 

przełomowe słowa i przykład życia przyczyniły się do rozwoju Europy jako wspólnoty między 

narodami Zachodu i Wschodu 

Przez kilka chwil pozwólmy, aby powracający do Straszewa dzwon oddziaływał na nas swoim 

głosem, swoim symbolicznym dźwiękiem, który jest jego znakiem rozpoznawczym od 300 lat. 

Ten dzwon może nam powiedzieć bardzo wiele. 

Jest on przypomnieniem. 

Przypomina o niechętnej rodzajowi ludzkiemu ideologii narodowosocjalistycznego reżimu 

terroru, którego padł ofiarą, a jednak szczęśliwie uniknął losu unicestwienia. Doświadczył 

wspólnej historii obu narodów i ją kształtował. Z pewnością były to wydarzenia radosne, gdzie 

dzwon swoim dźwiękiem potrafił podkreślić ich podniosłość. Były to także wydarzenia 

dramatyczne, których rany odczuwalne są do dziś. Dzwon ten, odlany przez gdańskiego 

ludwisarza Benjamina Witwercka w 1719 roku, uosabia również wspólne dziedzictwo 

kulturowe naszych narodów. 

Dzwon tworzy wspólnotę. 

Bez tego dzwonu nie byłoby nas tutaj dzisiaj, zgromadzonych tak licznie z trzech różnych 

krajów. Łączy on parafie św. Alberta Wielkiego w Oberesslingen, gdzie rozbrzmiewał od ponad 

70 lat, z parafią św. Katarzyny Aleksandryjskiej w Straszewie, gdzie prawdopodobnie przez 

ponad 200 lat głosił chwałę Bożą. Przedstawiciele obydwu parafii są tu dziś z nami.  

Dzwon głosi pokój. 

Dzwon ze Straszewa jak też nowo odlany dzwon, który został zawieszony w jego miejsce w 

wieży kościoła św. Alberta Wielkiego w Oberesslingen, to dzwony pokoju - co jasno wynika z 

nazwy projektu "Dzwony Pokoju dla Europy". Ich celem jest głoszenie dobrej nowiny o 

niebiańskiej ojczyźnie przez wieki, dziesięciolecia, między ludźmi i narodami. Dlatego zawsze 



na nowo szokuje nas fakt, że ten poświęcony dzwon miał służyć machinie wojennej. Wiemy, 

że ideologia reżimu narodowosocjalistycznego kierowała się maksymą: tam, gdzie milkną 

dzwony, w pewnym momencie zanika również wiara w Boga. Jednak nie udało im się ich 

uciszyć.  

Usłyszeliśmy przed chwilą czytanie z Księgi proroka Izajasza. Prorok szkicuje wizerunek sługi 

Bożego, którego najgłębszym celem jest głoszenie, wzywanie, wzbudzanie, podobne do tego, 

co właśnie usłyszeliśmy w języku dzwonu. "Uczynię cię światłością narodów, aby moje 

zbawienie dotarło aż do krańców ziemi" (Iz 49, 6). Drodzy siostry i bracia, czyż nie jest 

wymownym znakiem, że dzisiaj obchodzimy uroczystość narodzin świętego Jana Chrzciciela? 

On sam zaświadczył: "Ja jestem głosem wołającego na pustyni: Przygotujcie drogę Panu!" (J 1, 

23). Wiemy, że chciano wyciszyć również tego wołającego. Jego mowa była niewygodna i 

irytująca. Ale jego przesłanie przetrwało do dziś. Imię "Jan" oznacza "Bóg jest łaskawy".  

Gdyby nasz historyczny dzwon mógł przemówić, zapewne również oznajmiłby: "Bóg jest 

łaskawy", dzięki Jego łaskawej Opatrzności pozwolono mi wrócić do domu. Bóg jest naprawdę 

miłosierny.  

Otrzymaliśmy tutaj możliwość pewnej wizualizacji: Dzwon przemawia do nas 

wielowymiarowym językiem. Jest to język, który wszyscy rozumiemy, niezależnie od tego, czy 

mówimy po polsku, czesku czy niemiecku. Ta komunia, drodzy siostry i bracia, której 

doświadczamy w tej chwili, zgromadzeni tutaj, jest jak zaczyn, który może przeniknąć nasze 

parafie, społeczeństwa i narody. Tak jak dzwon jest przeznaczony do służby na rzecz pokoju, 

tak i my bądźmy posłani, aby rodzić małe oazy pokoju na świecie. Nie ustawajmy w "czynieniu 

tego, co dobre" (Ga 6, 9). Ponieważ "miłość do ludzi jest duchową mocą, która ułatwia pełne 

spotkanie z Bogiem" (Evangelii gaudium 272). Dlatego, kiedy żyjemy "mistycyzmem"1 

docierania do innych i szukania ich dobra, poszerzamy nasze wnętrze, aby przyjąć 

najpiękniejsze dary Pana“ (tamże). Nie bądźmy zatem znużeni w czynieniu tego, co dobre. 

Niestrudzenie kontynuujmy budowanie cywilizacji życia i pokoju - w naszych wspólnotach, w 

narodach i w środowisku, w którym żyjemy. Niech wydarzenia, które wspólnie świętujemy w 

tych dniach, inspirują nas i wzmacniają. Amen. 

 

 
1 Papież Franciszek w „Evangelii gaudium” nr 210 (cytat za papieżem Benedyktem „Deus caritas est”). 


